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�
Prawne i ekonomiczno-organizacyjne aspekty prowadzenia PZGiK 

 
Streszczenie    

W o�rodkach dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej pracuje w Polsce około 6 000 osób. Zadaniem tej 
ogromnej armii ludzi, (u�ywaj�c terminologii wojskowej) jest prowadzenie pa�stwowego zasobu geodezyjnego 
i kartograficznego przede wszystkim zgodnie z: 

- ustaw� Prawo Geodezyjne i Kartograficzne, 
- szeregiem rozporz�dze� wykonawczych do ww. ustawy, 
- instrukcjami i wytycznymi technicznymi. 

Prowadzenie pa�stwowego zasobu geodezyjnego i kartograficznego polega głównie na wykonywaniu 
czynno�ci technicznych zwi�zanych z budow� i prowadzeniem Krajowego Systemu Informacji o Terenie. 
Prowadzenie tego� zasobu z roku na rok kosztuje nas coraz wi�cej. Dzisiaj roczne koszty prowadzenia 
Pa�stwowego Zasobu Geodezyjnego i Kartograficznego, mo�na oszacowa� na kwot� prawie 300 milionów 
złotych. Dla niektórych kwota ta, mo�e wyda� si� wielko�ci� nieprawdopodobn�. Czy prowadzenie zasobu mo�e 
kosztowa� mniej czy wi�cej lub czy musi kosztowa� nas a� tyle? Czy zasób mo�e, mówi�c potocznie na siebie 
zarobi�? Kto za to wszystko płaci? Na te i szereg innych pyta�, próbuj� w tym referacie da� odpowied�.  

Problemy w aspekcie ekonomiczno - organizacyjnym z prowadzeniem pa�stwowego zasobu geodezyjnego 
i kartograficznego, wynikaj� przede wszystkim z trudno�ci pozyskania �rodków, gdy� bardzo trudno jest 
wykaza�, a przede wszystkim wyliczy� korzy�ci, wynikaj�ce z posiadania takich baz danych przestrzennych, 
jakimi dysponuj� o�rodki. Ka�de przedsi�wzi�cie organizacyjne, w tym prowadzenie KSIoT, powinno by� 
oparte na starannej ocenie korzy�ci, jakie mo�e da� pa�stwu funkcjonowanie takiego systemu. Z wykonaniem 
jednak takiej oceny s� powa�ne trudno�ci, dlatego, �e: 

- nigdy, nie prowadzono warto�ciowania jako�ci podejmowanych decyzji w oparciu o tego typu 
urz�dowe dane przestrzenne, 

- nie warto�ciowano informacji przestrzennej ze wzgl�du na aktualno�� i czas jej dostarczenia oraz 
podejmowane w oparciu o nie decyzje, 

- nie oceniano nigdy wcze�niej poprawy jako�ci �wiadczonych usług oraz redukcji kosztów przez 
u�ytkowników informacji przestrzennych, 

- istniej� prawne i organizacyjne komplikacje ł�czenia zbiorów danych przestrzennych z wszystkich 
o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej i wspólnego ich wykorzystywania, a tak�e 
prawny problem zawierania umów i rozlicze� pomi�dzy u�ytkownikami danych przestrzennych, 
a �rodkami, 

- nie prowadziło si� i nadal nie prowadzi si�, analizy kosztów wło�onych i planowanych na budow� 
KSIoT, ł�cznie z kosztami ich utrzymania i aktualizacji, 

- niejasne s� zasady przepływu �rodków finansowych na realizacj� zada� zwi�zanych z 
prowadzeniem PZGiK. 

 
Na efekty ekonomiczne pracy o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej decyduj�cy wpływ ma 

ich organizacja i zarz�dzanie nimi. Jak zorganizowa� działanie o�rodków, aby efekty pracy zadawalały ich 
wła�ciciela i tych, którzy korzystaj� z ich usług? 
�

Słowa kluczowe : bud�et, dochody, koszty, organizacja, o�rodek, system. 
��

 
1. Wst�p – zadania i rola o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej, jednostek 

prowadz�cych pa�stwowy zasób geodezyjny i kartograficzny. 
 

Szczegółowe zadania w zakresie prowadzenia pa�stwowego zasobu geodezyjnego 
i kartograficznego zgodnie z ustaw� Prawo Geodezyjne i Kartograficzne oraz rozporz�dzeniem 
Ministra Spraw Wewn�trznych i Administracji z dnia 17 maja 1999 r. w sprawie okre�lenia rodzajów 
materiałów stanowi�cych pa�stwowy zasób geodezyjny i kartograficzny, sposobu i trybu ich 
gromadzenia i wył�czania z zasobu oraz udost�pniania zasobu, s� nast�puj�ce: 
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- wł�czanie i wył�czanie z zasobu materiałów i danych oraz ich kontrola,  
- gromadzenie materiałów i danych,  
- sporz�dzanie kopii z materiałów i danych,  
- ewidencjonowanie materiałów i danych,  
- bie��ce aktualizowanie danych,  
- odnawianie materiałów,  
- opatrywanie klauzulami materiałów i danych ,  
- udzielanie informacji, 
- udost�pnianie materiałów i danych , 
- prowadzenie krajowego systemu informacji o terenie polegaj�ce na: zakładaniu, prowadzeniu 

i przetwarzaniu danych systemu oraz ewidencjonowaniu lokalnych systemów informacji 
o terenie, z uwzgl�dnieniem konieczno�ci systematycznego gromadzenia, aktualizowania 
i udost�pniania danych systemu, 

- współpraca z podmiotami współtworz�cymi system. 
O�rodki dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej pełni� rol� zarz�dzaj�cych danymi 

przestrzennymi o znaczeniu ogólnopa�stwowym i dziel� si� niestety, tak jak i zasób pa�stwowy na: 
centralny, wojewódzkie i powiatowe. Zasób stanowi�cy własno�� Skarbu Pa�stwa prowadzony jest 
przez Głównego Geodet� Kraju, marszałków i starostów. Przy dzisiejszym stanie prawnym mówienie, 
wi�c o jednym zasobie jest, co najmniej niepowa�ne. Co to znaczy i jakie rodzi to komplikacje przy 
budowie KSIoT, wiedz� tylko Ci, którzy próbuj� cokolwiek w tej materii zrobi�. A zrobi� nie mo�na 
prawie nic. Obowi�zuj�ce przepisy prawne dotycz�ce prowadzenia pa�stwowego zasobu 
geodezyjnego i kartograficznego s�: archaiczne, niespójne, niejasne, nielogiczne, nie tworz� jednolitej 
koncepcyjnej cało�ci s� podstawow� barier� rozwoju w Polsce infrastruktury danych przestrzennych. 
Budujemy wi�c urz�dowe SIT-y  cz�stkowe, ale nie jednolity KSIoT.  

Ustawa prawo geodezyjne i kartograficzne mówi, i� miejscem gdzie prowadzi si� zasób, s� 
o�rodki dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej bez jakiejkolwiek wzmianki o: 
- formie organizacyjnej tych jednostek, 
- zasadach ich finansowania, 
- zasadach ich wzajemnej współpracy.  
O�rodków dokumentacji jest dzisiaj ponad 410 i wci�� ich przybywa. Co rusz jaka� kolejna gmina 
chc�c si� dowarto�ciowa�, stara si� mie� u siebie o�rodek dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej. 
Z analizy, jak� przeprowadził [Tokarski, 2002] wynika, �e w 42% powiatach ziemskich, o�rodki 
zatrudniaj� mniej ni� 5 osób, a w powiatach grodzkich mniej ni� 10 osób to prawie 40% o�rodków. 
Czy szumna rola, jak� si� przypisuje pa�stwowemu zasobowi geodezyjnemu i kartograficznemu, 
prowadzonemu przez o�rodki, i� ma słu�y� gospodarce narodowej, obronno�ci, pa�stwu, nauce, 
kulturze i potrzebom obywateli jest mo�liwa do realizacji przy tym stanie rzeczy? 
 
2. Aspekt organizacyjny funkcjonowania o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej. 

 
„Przez organizacj� ... rozumiemy... w ogóle... tak� cało��, której... składniki współprzyczyniaj� 

si� do powodzenia cało�ci” [Kotarbi�ski 1969, s.74] lub „formalna organizacja jest to celowo 
rozwini�ty system, tj. aktualne wzajemne oddziaływanie na siebie procedur i zasobów, do 
których wła�ciciel ma prawo własno�ci” [Becker .. 1966,  s. 319]. To dwie z wielu definicji 
organizacji.  

W art. 40 pkt 2 ustawy Prawo Geodezyjne i Kartograficzne jest zapisane, i� pa�stwowy zasób 
geodezyjny i kartograficzny stanowi własno�� Skarbu Pa�stwa. Brak moim zdaniem 
zinstytucjonalizowania pa�stwowego zasobu geodezyjnego i kartograficznego sprawia, i� pa�stwo 
nie ma władzy nad zasobem, a tym samym nie mo�e kierowa�, inaczej mówi�c zarz�dza� swoj� 
własno�ci�. Nie potrafi wi�c zrealizowa� zadania publicznego polegaj�cego na zorganizowaniu 
o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej tak, aby ustanowi� porz�dek i wzajemne 
zwi�zki pomi�dzy poszczególnymi o�rodkami. Ten „całkowicie niesformalizowany” pa�stwowy 
zasób geodezyjny i kartograficzny, a przez to niezorganizowany powoduje, �e jej cz��ci wspólne 
„o�rodki” nie przyczyniaj� si� do powodzenia cało�ci. Przykład odmowy Głównemu Geodecie Kraju 
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udziału w projekcie, geoportal.gov.pl przez miasto Łód� (nie tylko przez ten „o�rodek”) jest dobitnym 
dowodem na to, �e w obecnej strukturze organizacyjnej o�rodków, nie mo�na budowa� i w efekcie 
zbudowa� Krajowego Systemu Informacji o Terenie. Obecna organizacja pa�stwowego zasobu 
geodezyjnego i kartograficznego przypomina raczej handel detaliczny w warunkach „rynku 
sprzedawcy” ni� dobrze zorganizowan� i zarz�dzan� instytucj�, dysponuj�c� cz��ci� dobra 
wspólnego, jakim jest pa�stwowy zasób geodezyjny i kartograficzny.  

Powodzenie i efekty funkcjonowania o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej to 
zbli�anie si� do osi�gania celów. Rodzi si� pytanie: Jakich celów i przez kogo stawianych? Pytania 
kolejne. Czy powodzenie to dzisiaj ro�nie, czy maleje? Chcieliby�my to wiedzie�, gdy nie jest jeszcze 
za pó�no, by zmieni� w strukturze organizacyjnej to, co wymaga zmiany. 

A nie jest dobrze z organizacj� ODGiK  z punktu ekonomicznego dlatego, �e: 
1. Nie prowadzi si� szczegółowych analiz ekonomicznych kosztów prowadzenia PZGiK – 

zadanie trudne, a według mnie nawet nie mo�liwe do zrealizowania przy obecnej organizacji 
i sposobie prowadzenia PZGiK – wi�c trudno o podejmowanie decyzji organizacyjnych, 
patrz�c z tego punktu widzenia. 

2. Nieracjonalne jest wydawanie dost�pnych �rodków bud�etowych na realizacj� prac 
geodezyjno – kartograficznych (na co wydaj� pieni�dze starostowie i marszałkowie? 
wystarczy prze�ledzi� i wyci�gn�� wnioski z opisu zamówie� publicznych w ramach 
przetargów nieograniczonych publikowanych na łamach magazynu geoinformacyjnego  
„Geodeta”). 

3. Mało efektywne i nie zawsze potrzebne korzystanie z funduszy zagranicznych i to w zasadzie 
tylko na rozwój technologiczny nie zmieniaj�c nic w organizacji, a to rodzi nowe komplikacje 
nie eliminuj�c starych – realizacja projektu IPE dostarcza nam wyj�tkowo sporo przykładów 
na niemoc wdra�ania nowych technologii w o�rodkach przy ich obecnej strukturze 
organizacyjnej. 

4. Brak jest jasnej odpowiedzi na pytanie o charakterze politycznym: Czy o�rodki (nazwa tak 
archaiczna, �e czas najwy�szy, aby j� ju� zmieni�) s� wył�cznie administracj�, czy te� 
„o�rodki” mog� robi� biznes? A dlaczego go nie robi�, „gdy ma si� towar”, a o�rodki 
traktowane s� przez finanse publiczne jako sektor usług? 

5. Szybki post�p technologiczny nie zostaje efektywnie wykorzystany przez brak zmian 
organizacyjnych. 

6. Mnogo�� programów (prawdopodobnie około 25 systemów u�ytkowanych przez ODGiK) 
ogólnie mówi�c do prowadzenia danych gromadzonych w PZGiK i zwi�zane z tym ogromne 
koszty ich eksploatacji tj. bie��ce ich aktualizowanie i dostosowanie do zmieniaj�cych si� 
non-stop przepisów prawnych i post�pu technologicznego. 

7. Brak w zasadzie centralnie organizowanych zakupów: sprz�tu, oprogramowania i materiałów 
eksploatacyjnych - chodzi o agregacj� popytu, centralne negocjowanie cen, czyli obni�enie 
cen zakupu i kosztów eksploatacji – pierwsze jaskółki maj� miejsce w ramach projektu IPE. 

8. Bardzo słaby marketing i brak promocji – zupełny brak przewodniej my�li budowy marki 
pa�stwowego zasobu geodezyjnego i kartograficznego - pa�stwowej urz�dowej infrastruktury 
geoinformacyjnej.  

9. Brak wypracowanych i wdro�onych zasad licencyjnych (niestety skomplikowanych) 
w zakresie dost�pu do urz�dowych baz danych o charakterze przestrzennym – obowi�zuj�ce 
w tym zakresie rozporz�dzenie „o opłatach” jest złe.  

10. Brak spójnego, jednego programu rozwoju o�rodków dokumentacji geodezyjnej 
i kartograficznej. 

11. Przy obecnej strukturze organizacyjnej o�rodki konkuruj� ze sob� w ramach słu�by 
w realizacji zada� i udost�pnianiu niektórych danych. 

Zarz�dzanie o�rodkami drog� wydawania rozporz�dze� i kontroli, przestało by� skuteczne z uwagi 
na słab� jako�� wydawanych rozporz�dze� i słab� skuteczno�� kontroli (starostowie oraz 
marszałkowie bardzo cz�sto maj� swoj� własn� wizj� funkcjonowania o�rodków, na co pozwalaj� im 
moim zdaniem obowi�zuj�ce przepisy). 
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Podstawowe czynniki wpływaj�ce na organizacj� o�rodków dokumentacji geodezyjnej 
i kartograficznej to: 
- polityka, 
- technologia, 
- ekonomia. 

Je�li mówimy o polityce, to w 1993 r. były Główny Geodeta Kraju dr Remigiusz Piotrowski 
napisał: „Wzgl�dy racjonalne, głównie natury technologicznej i ekonomicznej nakazuj� nie 
rozdzielanie zada� Pa�stwowej Słu�by Geodezyjnej i Kartograficznej mi�dzy administracj� 
rz�dow� i samorz�dow�”. Stało si� inaczej. Czy to dobrze, czy �le? Oceny zapewne s� i mog� by� 
ró�ne, ale wcze�niej czy pó�niej od nich nie mo�na uciec. Oceny i decyzja polityczna obecnych władz 
kieruj�cych polsk� słu�b� geodezyjn� i kartograficzn�, zapisana w dyskutowanych przez ostatnie trzy 
lata projektach zmian w ustawie Prawo Geodezyjne i Kartograficzne była oto taka: „wojewódzkie 
i powiatowe o�rodki dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej, stanowi� wyodr�bnione komórki 
organizacyjne, wchodz�ce w skład urz�dów marszałkowskich i starostw powiatowych. O�rodki te nie 
mog� wchodzi� w skład innych samorz�dowych jednostek organizacyjnych”. Na chwil� obecn� 
decyzje w tej kwestii zostały odroczone do czasu wyboru nowego składu polskiego parlamentu. 

Wielo�� form organizacyjnych i zró�nicowanie sposobów prowadzenia zasobu wynika z: 
- braku �rodków bud�etowych na jego prowadzenie, 
- skomplikowanych zasad nadzoru i kontroli, 
- braku zwi�zków hierarchicznych pomi�dzy poszczególnymi zasobami. 
Ponadto wielo�� form organizacyjnych komplikuje i utrudnia: 
- wdro�enie jednolitych procedur działania dla całego kraju, 
- sprawne udost�pnianie informacji i materiałów z poszczególnych zasobów, 
- przetwarzanie geodanych do oczekiwanych przez u�ytkowników form i sposobów udost�pniania, 
- opracowanie i wdro�enie jednolitego systemu do prowadzenia zasobu ł�cznie z systemem do 

rozliczenia opłat i usług wykonywanych przez o�rodki, 
- wdro�enie nowych technologii geoinformacyjnych i teletransmisyjnych, 
- mo�liwo�ci wdro�enia systemów zarz�dzania jako�ci�, 
- prowadzenie marketingu, 
- koncentrowanie �rodków (w tym finansowych) i sił zwi�zanych z realizacj� zamówie� o du�ej 

skali trudno�ci technicznej. 
 
3. Aspekt ekonomiczny działania o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej  

– koszty, korzy�ci, opłaty. 
 

Celem działania o�rodków jest realizacja zada� zapisanych w przepisach prawnych, 
a wymienionych ogólnie we wst�pie do referatu. Realizacja celów mo�e by� skuteczna, gdy zadania s� 
wykonane lub nieskuteczna, gdy zadania zrealizowane zostaj� tylko w cz��ci. W administracji przy 
ocenie skuteczno�ci nie bierze si� najcz��ciej pod uwag� kosztów.  

Skuteczno��, korzystno��, ekonomiczno�� powinny by� ocenami działa� o�rodków, a dzisiaj nie 
s�. Spo�ród wymienionych wy�ej cech działa�, przyjrzyjmy si� jednej z nich - ekonomizacji działa� 
o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej. Przez ekonomizacj� nale�y rozumie� d��enie 
do takich sposobów działania, aby ka�dy nast�pny wariant był bardziej ekonomiczny ni� poprzedni. 
Z reguły usprawniaj�c w ró�ny sposób nasze działania zmierzamy do wzrostu ich ekonomiczno�ci.  

Czy ten aspekt działania o�rodków był w ostatnim czasie brany pod uwag�? Je�li czytamy 
uzasadnienia do przedstawianych nam projektów zmian w przepisach prawnych to z reguły czytamy, 
i� proponowane zmiany nie rodz� skutków ekonomicznych. Dlaczego tak jest? Wiemy o tym wszyscy 
doskonale, �e najcz��ciej jest to nieprawda i w ten sposób wzajemnie si� oszukujemy. Z reguły ka�da 
zmiana rodzi skutki ekonomiczne i to najcz��ciej wymagaj�ce zwi�kszonych wydatków, ale 
ujawnienie tego faktu z góry skazuje taki przepis na niepowodzenie. Czy słusznie? Czy nie lepiej zna� 
prawd� i nie by� po kilku latach zawiedzionym? Odnosz� wra�enie, �e elity polityczne w ogóle nie 
bior� tego pod uwag�. Cele polityczne wci�� bior� gór� nad ekonomizacj� działa� w administracji. 

Wzrost ekonomiczno�ci mo�na osi�gn�� poprzez d��enie do: 



____________________________________________________________________________________________ 
Współpraca wykonawców prac geodezyjnych i kartograficznych z administracj� publiczn� 

Wisła – Malinka, 7-9 wrze�nia 2005r. 

- oszcz�dno�ci, 
- wzrostu wydajno�ci, 
- wzrostu sprzeda�y. 

W o�rodkach dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej trudno jest mówi� o oszcz�dno�ci, wzro�cie 
wydajno�ci i sprzeda�y, je�li nie dysponujemy danymi w skali kraju odno�nie: 

- Ilo�ci zrealizowanych zlece� w poszczególnych latach? 
- U�ytkowników materiałów i geodanych. Komu i w jakim procencie słu�y pa�stwowy zasób?  
- Które asortymenty udost�pnianych materiałów i geodanych przynosz� najwi�ksze wpływy 

i zyski? 
- Wzrostu lub spadku sprzeda�y w poszczególnych asortymentach (ró�ne rozporz�dzenia 

i instrukcje mówi� o ró�nych asortymentach, w obecnym podziale zasobu na asortymenty 
jest brak jakiejkolwiek logiki)? 

- Ile kosztuje nas taki sposób i takie zasady (jak obecnie) pobierania opłat za udost�pniane 
materiały i geodane? 

- Zasad finansowania działania o�rodków – jasnych i przejrzystych. 
 

Ocena działania o�rodków jako cało�ci w aspekcie ekonomicznym jest niezwykle trudna, równie� 
z uwagi na ich działanie w ró�nych formach organizacyjnych tj.: 

- w strukturach urz�dów (starostw i urz�dów marszałkowskich), 
- jednostek bud�etowych – czyli jednostek które pokrywaj� swoje wydatki bezpo�rednio 

z bud�etu, a pobrane dochody odprowadzaj� równie� do bud�etu w naszym przypadku na 
FGZGiK, 

- gospodarstw pomocniczych – wyodr�bnionych z jednostek bud�etowych pod wzgl�dem 
organizacyjnym i finansowym, cz��ci jej działalno�ci podstawowej lub działalno�ci 
ubocznej, 

- zakładów bud�etowych - czyli jednostek samodzielnych organizacyjnie sektora finansów 
publicznych, odpłatnie wykonuj�cych wyodr�bnione zadania oraz uzyskuj�ce przychody 
własne, z których pokrywaj� koszty swojej działalno�ci, 

-  prowadzonych przez firmy komercyjne. 
Funkcjonuj� jeszcze o�rodki [Tokarski, 2002] w tzw. formie „rodzimego wynalazku” – cz��� osób 
pracuje w strukturach starostwa, a cz��� w gospodarstwie pomocniczym. Takie kuriozum to czysty 
absurd z punktu widzenia teorii nauki o zarz�dzaniu. 

Ka�da z ww. form organizacyjnych ma ró�ne zasady gospodarki finansowej, relacji z bud�etem 
pa�stwa i ró�ne cele ekonomiczne. Rodz� si� pytania, dlaczego o�rodki działaj� w Polsce w ró�nych 
formach organizacyjnych i dlaczego jest tyle o�rodków decyzyjnych w zakresie urz�dowej geodezji 
i kartografii. Tabela poni�ej prezentuje zasady gospodarki finansowej ODGiK w zale�no�ci od ich 
formy organizacyjnej. 

Podane w tabeli 1 procenty w zakresie form organizacyjnych o�rodków nie odzwierciedlaj� stanu 
faktycznego. Procenty odnosz� si� do liczby o�rodków, a nie do liczby zatrudnionych. Analiza 
wykonana na przykładzie o�rodków wojewódzkich wykazuje, �e o�rodki du�e z reguły funkcjonuj� w 
formie gospodarstw pomocniczych i s�dz�, �e gdyby przyj�� kryterium zatrudnienia okazałoby si�, i� 
prawie połowa osób zatrudnionych w o�rodkach pracuje w gospodarstwach pomocniczych. 
 Podsumowuj�c wyniki z tabeli 2, je�li chodzi o wojewódzkie o�rodki dokumentacji geodezyjnej 
i kartograficznej, to: 

- 9 o�rodków działa w strukturach urz�dów marszałkowskich,  
- 4 w formie gospodarstw pomocniczych,  
- 3 w formie jednostek bud�etowych. 
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 Cechy jednostki Jednostki 
bud�etowe 

Gospodarstwa 
pomocnicze 

Zakłady 
bud�etowe 

ODGiK w 
strukturze 
starostw  

i urz�dów 
marszałkowskich 

ODGiK 
prowadzone 
przez firmy 
komercyjne 

  7% 
o�rodków 

20 % 
o�rodków 

6 % 
o�rodków 

65 % 
o�rodków�

2 % 
o�rodków 

1. Zadania rzeczowe 
 o charakterze 
nieprodukcyjnym 

Tak Nie Nie Tak Nie 

2. Zadania rzeczowe 
 o charakterze 
produkcyjnym 

Nie Tak  Tak   Nie Tak  

3. Plan finansowy 
stanowi cz�stk� 
bud�etu pa�stwa 

Tak Nie Nie Nie Nie 

4. Jednostka pokrywa 
swoje wydatki z 
osi�gni�tych 
dochodów/przychodów 

Nie Tak Tak Nie Tak 

5. Wysoko�� wydatków 
zale�y od osi�gni�tych 
dochodów/przychodów 

Nie Tak Tak Nie Tak 

6. Konieczno�� 
wypracowania zysku 

Nie Tak Tak Nie Tak 

7. �rodki obrotowe Nie Tak Tak Nie Tak 
8. Dotacje z bud�etu 100 % Mo�liwe Do 50 % Mo�liwe Nie 

Tabela 1 
Zasady gospodarki finansowej ODGiK w zale�no�ci od formy organizacyjnej 

 
Jaka jest zale�no�� mi�dzy form� organizacyjn�, a wielko�ci� o�rodka? Otó� wi�ksze o�rodki, 

licz�ce powy�ej 8 pracowników, bez wyj�tku działaj� poza strukturami urz�dów marszałkowskich, 
najcz��ciej jako gospodarstwa pomocnicze plus jedna jednostka bud�etowa. O�rodki licz�ce 5-8 
pracowników działaj� w ró�nych formach (2 jako jednostki bud�etowe, 4 w strukturze UM), za� 
mniejsze 3-4 osobowe, bez wyj�tku w strukturze urz�dów marszałkowskich. Zale�no�� ta staje si� 
jeszcze bardziej widoczna, gdy zwrócimy uwag� na fakt, �e samodzielne jednostki, mimo, �e stanowi� 
nieco mniej ni� połow� WODGiK-ów, zatrudniaj� prawie ¾ ich pracowników. Je�li rozpatrywa� 
liczb� zatrudnionych osób w o�rodkach wojewódzkich, to prawie 80 % pracuje dzisiaj poza 
strukturami Urz�dów Marszałkowskich.  

 Wyja�nienie tej sytuacji wydaje si� proste: otó� o�rodki najmniejsze nie mog� by� 
samodzielnymi jednostkami z prostej przyczyny, dlatego, �e 3-4 osoby po prostu nie s� w stanie 
podoła� zarazem zadaniom statutowym i obowi�zkom innym, wynikaj�cym z samodzielno�ci – jak 
np. prowadzenie ksi�gowo�ci, ochrona informacji niejawnych, rozliczenia podatkowe z Urz�dami 
Skarbowymi i rozliczanie deklaracji ubezpieczeniowych z Zakładami Ubezpiecze� Społecznych czy 
merytoryczne i formalne prowadzenie spraw zwi�zanych z zamówieniami publicznymi. 

 
 
 
 
 
 
 
 



____________________________________________________________________________________________ 
Współpraca wykonawców prac geodezyjnych i kartograficznych z administracj� publiczn� 

Wisła – Malinka, 7-9 wrze�nia 2005r. 

Województwo Siedziba WODGiK Forma organizacyjna Ilo�� pracowników 
(wliczaj�c słu�by 

pomocnicze – 
ksi�gowo��,  BHP, 

itp.) 
Dolno�l�skie Wrocław W strukturze Wydziału Geodezji i 

Kartografii UM 
 8 

Kujawsko-
Pomorskie 

Włocławek 
(dyrekcja) 

Bydgoszcz Toru� 

Gospodarstwo pomocnicze UM 10 

Lubelskie Lublin W strukturze UM – jako  pion 
geodezyjny w Departamencie 

Mienia i Geodezji  

3 

Lubuskie Zielona Góra Jednostka bud�etowa 5 
Łódzkie Łód� Gospodarstwo pomocnicze UM  

zorganizowane w 2 biura – w Łodzi 
i w Sieradzu z dyrekcj� w Łodzi 

20 

Małopolskie Kraków W strukturze Departamentu �rodowiska i Rozwoju Wsi 
UM działa 8-10 osobowy Zespół Geodezji i Baz Danych, 
pełni�cy m.in. funkcje ODGiK; zwykle zadania typowe dla 
ODGiK wykonuje zale�nie od bie��cych zada� 5-8  osób 

Mazowieckie Warszawa w ramach gospodarstwa 
pomocniczego UM – Biura Geodety 

Województwa Mazowieckiego 

 28, w tym Geodeta 
Województwa  

(WODGiK około 20 
osób) 

Opolskie Opole w strukturze Departamentu 
Geodezji, Kartografii i Gospodarki 

Nieruchomo�ciami UM 

3 

Podkarpackie Rzeszów jednostka bud�etowa 7 
Podlaskie Białystok w strukturze Departamentu 

Geodezji, Rolnictwa i Mienia 
7, w tym 2 zajmuj� 

si� sprawami 
FOGR, typowe 

zadania WODGiK 
wykonuje wi�c 5 

osób 
Pomorskie Gda�sk w strukturze Departamentu 

Geodezji i Gospodarki 
Nieruchomo�ciami 

4 

�l�skie Katowice jednostka bud�etowa 32 (w tym ASG-PL) 
�wi�tokrzyskie Kielce w strukturze Departamentu Rozwoju 

Obszarów Wiejskich, Mienia i 
Geodezji UM; działa pod nazw� 

Oddział Geodezji i Kartografii, jego 
szef jest równocze�nie geodet� 

województwa 

3 

Warmi�sko-
Mazurskie 

Olsztyn, filia w 
Elbl�gu 

w strukturze Departamentu 
Infrastruktury i Geodezji UM 

6 

Wielkopolskie Pozna� Gospodarstwo pomocnicze 18 
Zachodniopomo
rskie 

Szczecin w strukturze UM 3 

Tabela 2  
Przegl�d form organizacyjnych funkcjonowania WODGiK na koniec 2004 roku 
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Ustawa o finansach publicznych dochody i wydatki publiczne klasyfikuje według działów 
i rozdziałów. Działalno�� słu�by geodezyjnej i kartograficznej w tym o�rodków dokumentacji 
geodezyjnej i kartograficznej finansowana jest z bud�etu pa�stwa z działu 710 - działalno�� 
usługowa. Nie mo�e by� wi�c w�tpliwo�ci, je�eli o�rodki pracuj� w sektorze usług to powinny by� 
przychody, ale te odprowadzane s� na Fundusz Gospodarki Zasobem Geodezyjnym 
i Kartograficznym. Rodzi si�, wi�c pytanie:  jakie s� to przychody i za co? I jak z odpowiedzi� na 
pierwsze pytanie w zasadzie nie ma problemu, tak z odpowiedzi� na drugie problem jest. Nie wiemy 
w Polsce, ile pieni�dzy wpłyn�ło na fundusz z tytułu opłat za udost�pnianie poszczególnych 
asortymentów gromadzonych w zasobie. Jak wi�c mo�na cokolwiek „miesza�” w rozporz�dzeniu 
o „opłatach”, je�li nie wiemy, co si�” sprzedaje, a co nie”?  

Poni�ej w tabeli zostały zestawione kwoty, jakie corocznie bud�et pa�stwa przeznaczał 
w ostatnich pi�ciu latach na: 

- o�rodki dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej, 
- prace geodezyjne i kartograficzne, 
- opracowania geodezyjne i kartograficzne. 

Jak z zamieszczonych ni�ej tabel wynika, bud�et pa�stwa jest w stanie pokry� corocznie utrzymanie 
dwóch du�ych o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej, a �rodkami z bud�etu pa�stwa 
na ich utrzymanie dysponuj� tylko 4 województwa. Dlaczego wi�c pos�dza si� o�rodki o 
„przejadanie” FGZGiK, je�eli pa�stwo na utrzymanie i prowadzenie tego, co jego nie ma pieni�dzy? 
Czy o�rodki maj� pracowa� jako instytucje charytatywne? Cytat wypowiedzi jednego z wysokich 
urz�dników GUGiK „wprowadzanie organizacji pozabud�etowych dopuszczone by� mo�e dopiero 
po przeprowadzeniu analiz ekonomicznych i wyeliminowaniu form kosztownych (w domy�le 
gospodarstw pomocniczych), powoduj�cych nieuzasadnione „przejadanie” FGZGiK oraz �rodków 
bud�etowych bez wła�ciwych efektów w sprawno�ci i profesjonalizmie o�rodków” mo�na 
potraktowa� tylko, jak dobry �art. Stawianie pytania: czyj jest zasób i kto powinien go utrzymywa�, 
w tym miejscu wydaje si� by� nietaktem wobec czytelnika znaj�cego ustaw� Prawo Geodezyjne 
i Kartograficzne. 

 
 Dział/ 

rozdziały 
Opis 2001 2002 2003 2004 2005 

1. 710 12 O�rodki dokumentacji 
geodezyjnej 
i kartograficznej 

5 643 5 494 5 631 7 128 7 147 

2. 710 13 Prace geodezyjne�
i kartograficzne 

72 000 48 289 50 816 51 411 45 935 

3. 710 14 Opracowania geodezyjne 
i kartograficzne 

14 066 8 693 8 804 7 984 6 574 

Tabela 3 
Wydatki bud�etu pa�stwa na zadania z zakresu geodezji i kartografii 

w latach 2001 – 2005 w tys. zł 
  
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
�
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 Województwa: 2001 2002 2003 2004 2005 
1. Dolno�l�skie 0 0 0 0 0 
2. Kujawsko – pomorskie  0 0 0 0 0 
3. Lubelskie 0 0 0 0 0 
4. Lubuskie 1 442 1 502 1 560 1 900 1 959 
5. Łódzkie 690 400 363 365 337 
6. Małopolskie 0 0 0 0 0 
7. Mazowieckie 0 0 0 0 0 
8. Opolskie 0 0 0 0 0 
9. Podkarpackie 1 171 1 229 1 383 1 421 1 452 
10. Podlaskie 0 0 0 0 0 
11. Pomorskie 0 0 0 0 0 
12. �l�skie 2 340 2 363 2 325 3 442 3 399 
13. �wi�tokrzyskie 0 0 0 0 0 
14. Warmi�sko – mazurskie 0 0 0 0 0 
15. Wielkopolskie 0 0 0 0 0 
16. Zachodniopomorskie 0 0 0 0 0 
       
 Razem województwa: 5 643 5 494 5 631 7 128 7 147 

Tabela 4 
Wydatki bud�etu pa�stwa na o�rodki dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej  

w rozbiciu na województwa w tys. zł.�
��

Przygl�daj�c si� rentowno�ci działania o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej 
mo�na zacz�� od kosztów ich utrzymania, ale mo�na te� zacz�� od ich dochodów/przychodów. 
Spróbujmy wyj�� od przychodów nie wnikaj�c w obecn� sytuacj�. Poni�ej podaj� bardzo orientacyjne 
i teoretyczne koszty funkcjonowania polskich o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej 
w formie np. spółki słu�by publicznej (SKARBU PA	STWA). Według mnie jest to mo�liwe w 
obecnej sytuacji społeczno-politycznej i gospodarczej Polski. 
Teoretyczne mo�liwe dochody/przychody: 

Załó�my roczne przychody z opłat za dane i materiały 624 000 000 zł. Sk�d ta kwota? 
Powierzchnia Polski 312 000 km2 x 2 000 zł. za 1 km2 lub inaczej 20 zł za 1 ha, to daje wła�nie tak� 
kwot�. Tylko 20 zł. za 1 ha sprzedanej urz�dowej informacji o terenie w ci�gu roku! Czy to nie 
jest mo�liwe? Je�li przyjrzymy si� obecnym kwotom w rozporz�dzeniu o opłatach to wydaje si� to 
całkiem mo�liwe, ale je�li obecnie obowi�zuj�ce rozporz�dzenie: 
- pozwala na szereg dowolno�ci w naliczaniu opłat,  
- zawiera dla niektórych pozycji absurdalnie wysokie kwoty, 
- nie podaje wysoko�ci opłat dla cz��ci produktów, które s� w zasobie, 
- zwalnia niektóre instytucje z opłat, a inne nie, 
- nie pozwala zawiera� umów na korzystanie z danych KSIoT (rozporz�dzenie jest tak napisane, �e 

w zasadzie nikt nie wie, jak takie umowy zawiera�), 
- nie nakazuje wymienia� si� danymi pomi�dzy zasobami i agregowa� dane, itd. 
to tych du�ych pieni�dzy po prostu nie ma i nie b�dzie. 
Teoretyczne koszty prowadzenia PZGiK: 

Obecnie w o�rodkach dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej zatrudnionych jest około 6 000 
pracowników. Zakładaj�c np.: 36 000 zł. jako roczny fundusz płac na jednego pracownika (miesi�czna 
płaca brutto 3 000 zł.) to daje kwot� 216 000 000 zł. Jest to roczny fundusz płac wszystkich 
pracowników o�rodków w skali całego kraju. Do tej kwoty nale�y doda� koszty utrzymania o�rodków 
tzn.: czynsze, remonty, inwestycje, usługi, zakup materiałów, energia, szkolenia, podró�e itd. około 
196 800 000 zł. Do tych kwot trzeba jeszcze doło�y� kolejne około 250 000 000 zł. na prace 
geodezyjno-kartograficzne - to mo�e da� prac� około 8 300 osobom w sektorze prywatnych usług 
geodezyjno - kartograficznych. �rodki przeznaczone na prace geodezyjno-kartograficzne, pozwalaj� 
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oczywi�cie na szybszy rozwój Krajowego Systemu Informacji o Terenie. Ł�czna kwota potrzebna na 
prawidłowe funkcjonowanie o�rodków w Polsce, to moim zdaniem około 662 800 000 zł. rocznie. 
Kwota astronomiczna, ale czy nie jest mo�liwa do uzyskania? 
 

Tabela 5 
Potencjalne koszty funkcjonowania ODGIK w Polsce 

 
Ka�dy zauwa�y, �e mamy manko, ale to jest oczywi�cie pobie�na analiza ekonomiczna, która 

przy gł�bszej analizie wcale nie musi by� takim tylko rozwa�aniem teoretycznym. 
Warto�ci powy�sze przytoczyłem te� i po to, aby spróbowa� zastanowi� si� i wywoła� dyskusj� w 

szerokim gronie osób zainteresowanych rozwojem polskiej urz�dowej geoinformatyki. Czy jest to na 
prawd� mo�liwe i realne? Je�li nie? To, co nale�y zmieni�, aby to było mo�liwe. Ile rzeczywi�cie 
bud�et pa�stwa jest w stanie przeznaczy� na prowadzenie pa�stwowego zasobu geodezyjnego 
i kartograficznego.  

Komputeryzacja zasobu w zasadzie powoli si� w Polsce ko�czy. Jest to kwestia kilku najbli�szych 
lat. Rodzi si�, wi�c oto pytanie. Co dalej z „zasobem”? Zasób jest łakomym k�skiem. Kto� urz�dowe 
systemy geoinformacyjne b�dzie musiał w Polsce prowadzi� i na bie��co je aktualizowa�. W ostatnim 
czasie, mo�na zauwa�y� ró�nego rodzaju kombinacje po stronie administracji, ale równie� po stronie 
komercji. Słycha� pogl�dy, �e je�li za pieni�dze funduszu prowadzony jest zasób to �le, ale je�li 
z funduszu b�dzie opłacane jego prowadzenie przez firm� komercyjn� to b�dzie dobrze. Wła�nie, s� to 
dylematy, które w przeci�gu nast�pnych kilku lat, b�d� zaprz�tały umysły tych, którzy na polskim 
„zasobie” b�d� chcieli zarobi�, a zarobi� na pewno b�dzie mo�na. Ja wierz� w to i powtarzam to po 
raz kolejny, mamy w r�ku �ył� złota. Moim zdaniem, nie pozwala nam zarabia� ju� dzisiaj, przede 
wszystkim �le zorganizowana i finansowana słu�ba geodezyjna i kartograficzna. 

 
4. Wnioski i co dalej? 

 
Obecne o�rodki s� niezintegrowane, ró�nie zarz�dzane i finansowane, pozbawione 

wewn�trznej (korporacyjnej) sieci teleinformatycznej, itd. nie tworz� sprawnych ogniw 
krajowego systemu informacji o terenie. Całe �rodowisko geodezyjno-kartograficzne czeka 
ogromna praca, przede wszystkim z zakresu organizacji i zarz�dzania materiałami i geodanymi, 
którymi ju� dysponujemy i tymi, które ka�dego dnia wprowadzane s� lub nie do systemu. Dyskietki 
i płyty CD lub DVD z danymi nie mog� trafia� „nieprzetworzone” na półki o�rodków, co wci�� ma 
miejsce w o�rodkach!  

Moim zdaniem polska słu�ba geodezyjna i kartograficzna realizuje jedno z najwi�kszych 
przedsi�wzi�� informatycznych w kraju o ogromnej skali trudno�ci. Podstawow� trudno�� w jego 
realizacji, widz� w złym finansowaniu funkcjonowania o�rodków i niedostosowaniu obecnych 
struktur organizacyjnych o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej do wymogów 
systemów informatycznych. Podstawowym zadaniem przyszłych władz zarz�dzaj�cych polsk� słu�b� 
geodezyjn� i kartograficzn� powinno by� d��enie do osi�gni�cia takiej organizacji prowadzenia 
PZGiK przez o�rodki, która by umo�liwiała uzyskiwanie najlepszych rezultatów przy najmniejszych 

Lp.  Liczba 
pracowników 

Liczba 
ODGiK 

Roczny koszt 
(brutto) 

 

1. Roczny fundusz płac 
pracowników o�rodków 

6 000  36 000  
(12 x 3 000) 

216 000 000 

2. Koszt utrzymania o�rodków  410 480 000 
 (12 x 40 000) 

196 800 000 

3. Koszt usług geoinformacyjnych 
„na rzecz ODGiK” 
zamawianych zgodnie z prawem 
zamówie� publicznych 

   250 000 000 

4. Ł�czna kwota potrzebna na 
funkcjonowanie ODGiK 

   662 800 000 
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nakładach czasu, zasobów ludzkich i sprz�towych, czyli z zachowaniem wszelkich zasad 
gospodarno�ci. 

Na wiele postawionych w tym referacie pyta� mo�na udzieli� odpowiedzi po krótkiej chwili 
zastanowienia. Na inne mo�e trzeba by po�wi�ci� kilka dni dyskusji i przekonywania si� wzajemnego, 
a na niektóre nie byliby�my w stanie odpowiedzie� w ogóle, poniewa�: 

- nie stawiali�my sobie takich pyta� wcze�niej, 
- niektóre s� dosy� trudne, aby móc na nie odpowiedzie� bez wdro�enia odpowiednich procedur 

zbierania informacji, 
- cz��� z nich mo�e mie� kilka odpowiedzi, 
- a na cz���, odpowiedzi szuka� nale�y poza geodezj� i kartografi� w sferze polityki pa�stwa. 
 Rozmowa merytoryczna nad organizacj� o�rodków dokumentacji geodezyjnej i kartograficznej 

jest dzisiaj potrzebna jak nigdy dot�d. Trzeba odrzuci� wszelkie uprzedzenia i wa�nie, czas ku temu 
jest przedni. Polska, Europa i �wiat potrzebuj� informacji o przestrzeni - aktualnej i wiarygodnej, 
szczegółowej i zgeneralizowanej, dost�pnej szybko i relatywnie tanio. 

Ale co i jak b�dzie? Poka�e to czas. Ju� niedługo. Ten sam czas, który tak nam wszystkim szybko 
ucieka. 
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